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Melduję, ze wrócia dziś z urlopu Genera& Przyjął mnie

zorez i prosił bym o nujwainiojszyoh wyprdksch go poinformowar, gay;

chce pracę swą i видимій głt'mme sprawie Polski pouviçofi, lecs w

pierwszym rzędzie, po айпод nieobecności rozpatrzył: się w całości

sprawy,

O&WiadĘzyłem mu, ;o латыш-тім“; jest obecnie kwestja pertral-

- tacji w Rydze,. oraz sprewa litewska, którą jeszcze niedostatecznie %

mieją na Qumi d'Orsay i dlatego wymega jeszcze wyjaśnień. Zrobiłem to

dlatego, irq/wenera: dowiedziałem się od Prezydonta PADERELSKIEGO, 18 и

Lidzeufln'rrôdü podejrzywnją nas o krętaciwo w sprawie litewskiej. Przeds-

tavizem ją więc Gen. WEYGAND w cs&okszta&cie w myśl ostatnich wiadomości

i w duchu instrukcji Naczelnego Dowództwa. Sterałem się wykazać z jednej

strony naszą dobrą wolę i lojalną politykę wobec Litwy, z drugiej zaś
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wielkie niebozpieczensfio grożące nam o@ tych миша-, posłusznych -

wszelkim rozkazom z Berlina i Moskwy i koncentrujących prawie całą Swą

armję na naszgm lewem skrzydle.

Zdaniem Сеп. dziś więcej już Niemcy, niż zupełnie po-

bici bolszewicy prowadzą na pasku, bo, jak się wyraził, « 28

dużo mi ich teraz siedzi wam w Kamin) Go do Wilna, powiedziałem m,

że nie przesadzając zupełnie o prlyzaleìnqìoi tego polskiego miasta,

stanowisko nasze zalaìnym będzie od przyjęcia lub nie przyjęcia przez

litwinów naszych minimalnych warunków i postulatów, które im teraz sta

wiamy w Suwałkach. Gdyby je litwini za namową niemców lub nawet angli-

ków mieli odrzucić, toy my odzyskujemy zupełnie wolną rękę i zmuszeni

będziemy podjąc te wszystkie kroki, które dla zupełnego zabezpieczenia

naszego lewego skrzydła okażą się konieczne, co on jako wojskowy najje-

piej zrozumie.

. Antena:—syna;. mi zupełną rację iéowiedun. że najsupekniej

by się nie dziwił, gdybyśmy energicznie z Litwą teraz zakonczyć chcieli,

leez, Ze liczyd sig musimy z opinje бијађа, а awkasseze Anglji} Obiecak

uìyo ealego swego wpływu, by wyjaśnić nasze pakietu.; i wykazać naszą

dobrą wolę i pojechał zaraz w tej sprawie na Q@ei d'Orsay.

ofiméwienie Sprawy Gdańska i Ukrainy oraz kwestji WRANGLA odic-

ìylììmy z powodu braku czasu na następną konferencję. .?…Z

Wreszcie oświedczył mi gen. WEYGAND, Вінниці-91$, nie wierrÿ,

iehy podpisanie pokoju w Rydze mogło odrazu sytuację zmianiÿa to dla-

tego, że my pod zadnym warunkiem nie będziemy mogli odrazu zwinęć nasz

front wschodni, lecz odczekać musimy dalszego kruszenia się bolngxw- %

ma i osłabianie bolszewików przez WRANGLA,któremu pomôoÂowinniämyfÎä- >=:

sykając mu formecje ukrainskie i nakłaniając Petlurę do Scistego 2 nim
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współdziałania zwkaszcza pod względem militernym,

W koncu prosił mnie Gen. WEYGAND o informacje dla Sztebu Marszał-

ka, jak Nacz. Dow, W.P. ocenia obecny stan bolszewizmu i czy ma wraże-

nie, he po militarnej izk katastrofie bolszewików koniec ich sig zbli=

ża, P.:-oazę więc o rychłe dostarczenie mi opinji Naczelnego Dowództwa

w tej sprawie wraz z odpowieśniemi instrukcjami.

Dnlsze wszystkie kwestje odk&edam do nustępneco raportu, gdy

Generak WEYGAND, po rozpatrzeniu się w sytuacji, będzie Jui w pełni

prowadzenia spraw polskich, którym jak widaóć,chce się віщі. рози19-
»
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